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Doniesienia i uwiadomienia wszelkiego rodzaju przyjmuje Re- 
dakeya Gazety za opłatą od wiersza drobnem pismem, lub za jego
miejsce p« kop. 5.

Biuro Redakcyi przy ulicy Dasiłowiczowskiej w drukarni 
pod Numerem 619.

W arszawa, dn ia  4 sierpn ia .
„K arls ruhe r  Z tg ” u trzym uje,  że vice-król Eg ip tu  zanim opuści! 

E aux-B onnes .  udając się * powrotem do swego kraju, wystosował do 
m ocarstw  europejskich  protestacyg, przeciwko podejrzeniom rzuconym 
nań, w Konstantynopolu . Vice-król wyrażać ma w tym dokumencie 
ła l z powodu, że przeciwnikom jego powiodło się do tego stopnia 
uprzedzić przeciwko niemu Fortę, iż zmuszony je s t  zaniechać zam iaru  
u d a n ia  się osobiście do Konstantynopola , celem usprawiedliwienia 
siebie. W końcu zapewniwszy, że fakta wkrótce wykażą, iż postępo­
wanie jego  nacechowane je s t  dobrą  wiarą, uprasza mocarstwa, ażeby 
łepićj objaśniły  F o rtę  co do zam iarów jego  a zarazem upewniły ją ,  
t e  je d y n ą  dążnością jego  je s t  u trzym anie  z T u r c j ą  pokojowych sto 
sanków, z ominięciem wszystkiego coby pod jakimkolwiek względem 
naruszyć mogło prawa zwierzchnicze sultana.  Przypuściwszy, że 
w iadomość przez „K arls ruhe r  Z tg ” podana je s t  prawdziwą, sądzimy, 
że zaznaczałaby ona li tylko chwilowe odroczenie dążności do zupe ł­

n e g o  usam owolnienia się Izm aela  paszy. Po lityka jego w tćj mierze 
zby t  wyraźnie od dawna uw yda tn ia  się, iżby ta k  nagłej i stanowczej 
n ledz  m ogła  zmianie. J u ż  podczas powstania na wyspie Kubie, łubp 
v ic e -król posiłkował Fortę ,  usiłował on w y m d o a to w a ć  je  na swoją 
korzyść. P roponow ał on pota jem nie k a n d y d a to m ,  ażeby zażądali 
p rzy łączenia  wyspy do Eg ip tu .  P lan  ten  wprawdzie się nie powiódł, 
•gdyż kandyoei sądzili słusznie, że jeżeli nie m ają  być przy 
łączen i do Grecyi lepićj uczynią pozostając przy Turcyi, ale fak t ten 
wskazuje wyraźnie do czego dążył Ismael pasza i zastanowić może, że 
w Konstan tynopolu  nie zaprotestowano ówczas przeciwko tym in try ­
gom. Z g o d n ie  z powyższą, wiadomością „K a rls ru b e r  Z tg”, obiega 
w dyplom atycznych sferach florenckich pog łoska  o wysłaniu przez 
▼ice-króła do Konstantynop< la bardzo pojednawczej noty.

D uia ź t. m. rozpocząć się miały nadzwyczajne posiedzenia se­
n a tu  francuzkiegp. Rząd przygotował podobuo już  uchwały jemu 
przedłożyć się mające w przedmiocie reform  wewnętrznych, wszakże 
do tćj Rh wili o otwarciu posiedzeń nie mamy jeszcze wiadompści. 
T y m c zasem  pisma paryzkie zamieszczają manifest bawiącego dla po ­
ra tow ania zdrowia we Włoszech depu tow anego  Gam betta .  W yraża on 
w tern piśmie najprzód  ubolewanie z powodu rozdwojenia panującego 
między członkami opozycyi. G am b e tta  żąda nas tępnie  zreorganizowania 

^ewicy, ponieważ s tronnic two, sk łada jące  się z różnych odcieni nie 
vdolne jes t  do czynu, w tym zaś celu proponuje rozdział między rad y ­

kalistami a s tronnictwem pośredniem, co zdaniem  jego nie wyklucza 
zgodnego obydwóch grup postępowania na drodze par lam entarnćj*  
W tern żądaniu  leży, nasze ta zdaniem, główna doniosłość manifestacyi 
p, Gam betta ,  który  za program iewicy stawia rozwój zasad rewtóueyi.

W  kwestyacb polityki zagranicznej dzienniki f rancusk ie  większe 
zajęcie objawiają  względem spraw hiszpańskich, odBośnie zaś n ie ­
mieckich nadmienić tylko należy, że „F ran ce” i „ P a t r i e ” z powoda '» 
nowej polemiki między p rasą  p ruską  a aus tryacką ,  gorąco w ystępu ją  
w obronie polityki Sir. Beusta. Có się tyczy ruchu  karlis towskiego 
w H iszpanii dowiaduje się „ P a t r i e ”, że je n e ra ł  karlistowski T ris tan i 
z dosyć znacznym oddziałem przekroczył g ran icę  n ie tylko nie n a p o ­
tykając na żaden opór, ale skłonił naw et do przejścia  na swoją s tronę  
oddział wojsk regularnych pod jenera łem  Baldericb, wysłany do ś c i ­
gania go. Inny sprawozdawca do „ P a t r ie ” o pow staniu  karlistów 
pisze co nas tępuje: „K am pania  s tronników  Don Carlosa rozpoczęta
przed cz ternastu  dniami, do tćj chwili zdaje się być bardzo  szczęśliwie 
prowadzoną. Liczne oddziały w sile 300 —-500’ludzi uorganizow ane 
zostały w1 Novarze, Guipusćea, w Maucha, w dolnej A ragon  ii, w p ro ­
wincji toledańskićj i w północnych okolicach Katalonii. Oddziały s k ła ­
dają się z ludzi dobrze z miejscowością obeznanych, są bardzo ruch liw e 
i działa ją  w porozumieniu ze sobą M ają one iOstrukcyę n iepoko­
jen ia  i męczenia wojsk rządowycn, lecz unikania większych spotkań, 
oraz chronienia się przed przemagającemi siłami w góry. Jeżeli tego 
rodzaju wojna partyzancka u trzym a się czas jak iś ,  do sprawy Don 
Carlosa przyłączy się wielu malkontentów, którzy obecnie jeszcze nie 
śmieją tego uczynić.” Przyszłość pokaże o ile doniesienia te  za s łu ­
gują na wiarę, wszakże już  dziś tyle powiedzieć można, że powstanie 
karlistów nie je s t  faktem podrzędnym. Położenie  zaś rząd u  t ru d n em  
się sta ie  zwłaszcza z powodu postawy stronnictwa republikańskiego,,  
które korzysta jąc  z rozruchów karlistowskich, ze swej s trony także  
zbrojnie wystąpić zamierza. Jeżeli jednak  zamiar wykona, będzie to 
krok z jego s trony bardzo nierozważny, gdyż bardzićj niż wszystko 
inne ułatwić by m ógł zwycięstwo Don Carlosa, który , j a k  wiadomo, 
zna jdu je  się osobiście nu ziemi hiszpańskiej.

Jakby  na potwierdzenie onegdajszego don iesien ia  o sporze m ię ­
dzy A ustryą  a R um unią ,  donoszą dziś z Bukaresz tu  o zbro jnem  n a j ­
ściu te rytoryum rum uńskiego przez bandę Węgrów, która zburzy ła  
domki warty nadgran icznej i żądało  usunięcia komory rum uńskić j .  
R ząd  bukaresztsk i zaprotestował przeciwko tym gwałtom w W iedn iu

G A W Ę D Y  E K O N O M I C Z N E

(Dalszy c iąg— p atrz  Nr 160).

XII.
Zło społeczne.

Aby pojąć dokładnie majestatyczną .całość harmonij spokegnych 
meiiśmy ciągle zwrócone oczy na linię demarkaoyjną, która dzieli dwie 
afery świata ekonomicznego: pracę przyrody i pracę człowieka, darraośó 
i  obeiążliwoeć; to, co się w wymianie ustępuje za wynagrodzeniem, a co 
b a  takowego; użyteczność i wartość, bogactwo bezwzględne i bogactwo 
vrxględne, wspólność i własność. Nauka przychodząc w pomoc tej różnicy 
zasadniczej, przeniosła z dziedziny deklamacyi do dziedziny poważnego 
-rozbioru wielką zasadę doskonalenia się ludzkiego; pokazała nam czło­
wieka domagającego się ciągle od przyrody, aby. mu przyszła w pomoc, 
•odpowiadając na życzenie zaspokojone potrzebą nową i rozszerzając 
w ten sposób nieskończenie sferę jego zdolności i użycia. Pokazała nam 
ludzi i klasy zbliżające się coraz bardziej do równi wspólnej, i tę równię

z m i e r z a j ą c ą  ustawicznie do podniesienia się. W  celu urzeczywistnienia 
wszystkich tych dobrodziejstw, postawiła nauka jeden  tylko warunek:, 
wolność.

„Jeżeli rzeczy, zarzucicie mi może, są tak cudownie uporządkowa­
ne, dlaczegóż widzimy w świecie tyle zbrodni niesprawiedliwości, nie­
szczęść i cierpień?”

Jeden jest tylko środek moi przyjaciele, aby usunąć zło społeczne:
usunąć ze społeczeństwa samego człowieka. Bo zło leży w nas samych; 
źródłem jego jest słabość naszego sądu i gwałtowność naszych namiętno­
ści. Jakkolwiek przedziwne są prawa, porządkujące nasze stosunki, nie 
mogą one jednak zmienić naszej natury, uczynić nas istotami nieomyl< 
nemi i niegrzesznemi. Złagodzić zło, ale nie usunąć je ,— oto wszystko, 
czego od nich żądać możemy. Wiem, że są ludzie, którzy czynią prawa 
odpowiedzialnemi za to co się dzieje, i przytaczają na dowód ich niedo­
skonałości, zbrodnie i cierpienia, jakich smutny widok przedstawia nam. 
społeczeństwo. Podług nich Ho społeczne nie mogło być postanowione 
przez t,ę dobroczynną przyrodę. T a  sentymentalna ramota rzadko bar­
dzo nie wywiera wpływu na dusze szlacbótue, a  jednak czyż j e s t1 coś lał-
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aa granicę w ffi$ł ś ilo f  oddział wojs%dla jjr^zJjpdzcbia powtórzenia | 
się podobnychifcAorządkówH P  §p | |  ^  j |!  g J§'§ | g l  

W iadoma|P t  Jpkabama (w Japonii) wcale nie sąizadawalniające? 
mi. Pomimo, wszelkich staraft posłów europejskich, poddani ich ciągle 
narażeni są na największe niebezpieczeństwa. Japończycy mianowicie 
dla francuskich poddanych okazują się uienawistnymi. Rząd Mikady 
istnieje tytko nominalnie, w istocie rządzą w kraju Dajmiosy. W w e­
wnętrznych stosunkach Japonii panuje największe zamieszanie. Na 
północy Nipohu porządek nie jest jeszcze przywrócony; wysłana tam 
flota mrikady,poniosła: klęskę i obawiają się powszechnie wybuchu 

nówćj wojny domowej.

P ęry t, 31 iipcg. .Public'1 donosi, że rumuński minister Cogol- 
niczano przybędzie do Paryża dla przygotowania odwiedzin księcia
Karola udw oru cesarskiego.---------- a— — —_ —  -....

M adryt,11 sierpnia. Urzędowa „Gaceta ’ donosi: Bandy karli- 
stów bezustannie są ścigane w prowincyi La Mancha. Dwie małe 
bandy ukazały*się w prowincyi León. Zresztą panuje wszędzie spo- 
kojnośc. (N ordd. AUg.-Zlg. Ind. BI.)

Wiedeń, ?4er}fnia. Na odbytem ciągnieniu bsów  * r.-;1860 wy­
grały następujące Śerye: 761 823 1763 2Cł34 2172 2288 2968 3085
3192 3556 3764 371)3 3800 4 1 7 1 5 0 0 2  0 4 #  5*54 5ól& 587j> 598T
6015 6133 6277 6529 6591 66-3S 6820 6839 7023 '7366 7890 799®
8177 8707 88 U 8934 9360 9948 10,798 11,258 12,356 12,378 12,809  
13,238 13,332 13,434 13,474 14,390 14.486 15.556 15,864 15,867 
16,900 17,167 17,177 17,386 17,473 17,664 18,171 18,390 18,472: 
18,626 19,679 19,700. (W . T. B .. T. B . ) .  A . Dy. ____

m r y

Teleffrftm) Handlowe.

Szczecin, 2 sierpnia. (Targ zbożowy). Pszenica w miejscu 62 — 
75: .z<dostawą we wrześniu i październiku 72, na wiosnę 70. Żyto 
w miejsca 50 —56; z dostawą w sierpniu 53, we wrześniu i paździer­
niku 52, w październiku i listopadzie 50}, ua wiosnę 49.

H a m b u r g ,  2 sierpnia. (Targ zbożowy). Na pszenicy chęć kupna, 
na dostawę ceny wyższe. W tycie  w miejscu spokojnie, na dostawę ce­
ny mocne." Pszenica z dostawą w sierpniu za 5,400 # 1 1 9 ,  wjsierpniu 
i wrześniu 119%, we wrześniu i październiku 120. Żyto \z dostawą 
w-sierpniu za 5,000 U  94, w sierpniu i wrześniu 89, we wrześniu i 
październiku 87. W owsie spokojnie. Okowita bez ożywienia; z dosta­
wą w.sjerpniu 22}, w sierpniu i wrześniu 22 }. W kawie spokojnie. 
Gynku ceny mocne. W oleju skalnym  spokojnie, w miejscu 14}; z do­
stawą w sierpniu 13®, w sierpniu i grudniu 14}: dżdżysto.

- i:  fjoniyn, 2 sierpnia. (Targ zbożowy) 
ostatniego poniedziałku wynoszą: pszenicy 
owsa 33,578 kwarterów.

Pszenicy ceny stałe przy ograniczonym interesie, dowozy krajo­
w e , nieliczne. W jęczmieniu spokojnie.
»iedziałku% sz. wyżej- M ąki ceny mocne, niezmienione: powietrze 
zmienne.

Paryż, 2 sierpnia. Mąka z dostawą w sierpniu 58.50, we wrze­
śn iu ! grudniu 61.75, w listopadzie i grudniu 61. 
en- A m sterdam , 2  sierpnia. (Targ zbożowy). Pszenica bez obrotu. 

Ż yta  w miejscu ceny mocne; z dostawą w październiku 205% Rzepak 
z  destawą w października 74%, w kwietniu 76^

Horrespoadeacye Gazety Baodlowe).
Petersburg, 30 lipea. (Giełda). W poniedziałek 27 5. Ttn-T 

poczęła się subskrybcya publiczna, na .15 milionów., ps- starytjh;. pięcio­
procentowych biletów bankowych a zamkniętą zpstągięvwę . .^z wartek; 
podział będzie miał miejsce w trzy dni później. >Gena» emisyjna jesk  

^% -wtftg-z używalnością procentów od 1 maja, to zuaczy aorto- okał»- 
81} ®; pierwsza wypłata wynosi 10”, 30§, płaci się po podziale, po­
w stałe 43£ na 2 —4 września. Óczekują licznych zapisów.

W zamian za mające się wypuścić 15 miHónóisGrś.'blldtló# ban­
kowych ma być spaloną odpowiednia sumdjbitetdw kredytowycb;°Gelete 
tej operacyi, która podług wszelkiego prawdopodobieństwa Otęśfciej5 po)Jli 
wtórzy się w tym roku, jeżeli rezultat odpowie óCżókiwafiióei. jtó€! 
oczywiście, rozpocząć} spłatę długu wiszącego,' va !w skutek tegó Wa- 
lutę polepszyć. ■ ; ! umoju oilw rm in m b an ttu

Cena zdaje się być umyślrtie tak niśkó’ustanOWiódą^SAg.-^potf111 
czas gdy na bilety w obiegu będące dają dziś jdśżCze SSUjV'afry spektf^' 
lańtów papierów publicznych óStrżedż od dalStiegó WhllAW UdkiałUiWgO^ 
rączce giełdowej. Nowa emisya biletów b a d kb wy e h ś  p rś Wi ł a : WC żdta# 
(tj. w dzień ogłoszenia) wrażenie panicznego Strachu; Ceny ; w82fyśtkicfc 
papierów publicznych obniżyły się nie znajdując nkbywców.^ Dzisiaj 
spekulanci się nieco uspokoili i tern się pocieszają że l5  ittif. rs.'.w p®^ 
równaniu ze 100 milionami rs. biletów kredytÓWyehT-więCćj! ha'WMj!»%/ 
drobnostką, którą szybko zbyć będzie można. J 11 • 0 •td«>«-v>:.:ixut *>x

Żywiono wielkie nadzieje co do kursów Weksli; takowe1 jeddak*!

na targu było wiele zleceń da źagradibg Wleźli się odbiorcy i po 30nym interesie, dowozy Krajo- * ^  'u a t*  wxswxtfik'kW
W interes mały, od po-jty™ kurslu>1 znaczne P°czymono obroty. Gdy W

wielka liczba sprzedawano po 30 i szybko rózchwytano. W końcu . 
cono 291®, a ofiarowano tylko po 29}. InnyCh dewiz thałó ^da'dol'Wdi' 
ksle na Hamburg pozostały po 27, na PaCyż 310. > , ' >,.) •••>

, < ‘1 f f  <1 j  i t  '  1' ł  H ’ • • l a r t n r t ł l i i B i M
Imperyałów żądano po rs. 6 kop. 55.

• h\  oto ul'HpMi(luulenoB w

Weksle na Londyn z dostawą płaęorio wqzoraj pó do};, dziSią}-
poszukiwano pio 30} —T? bez sprzedawco^. Ten nrepómyśltiy prze- 

. . ' : .n,i ■ i i ou sU>l4«l?iybieg interesu wekslowego wywarł wpływ niekorzystny na papiery pu-

Brema', 2  sierpnia. (016j skalny). Standart white w miejscu 6 |;  bliczne- Pięcioprocentowych ^  ^rto^ehtó^ą0
interes spokojny.

Liverpool, 2  sierpnia. (Bawełna). Obroty wynoszą 15,000 bel.
Targ dobry.

Middling Orleans 13, middling amerykańska 12£, fair Dbolle- 
rań 10% middling fair Dhołlerah 10, good middling Dhollerah 9®, 
fąit Bęngal 9, new fair Oornra 1 0 |, good fair Oornra — , Pernam — , 
Smyrna — . Kgiptia — , Oomra w maju dowiezione —

88; płac. przed giełdą 89; 2,emisyi 86 płacóhó. Pięcióf -
życzke piątej sery i zaledwie po 88 płaćÓnój 'gdy po 8*9%' żądapo a wczóą

J  ” . V  • •  • • ’  ń H \ h ‘> I X O (1 U I ‘) l i ; v / t O  O  I l l W t U  O B

raj 90 płacono. u io .-n a z -m .iu i'
Wszystkie inne papiery publiczne były niżej ofiarowane jak na

giełdzie poprzedniej, z wyjątkiem pbźy^M  jiremfóWji.ł:^' 'wife1
emisye płacono po 174; wczoraj zaś ófiaróWnho 1 fetóhiVę Tb1 !1 ^ »  ^

i po 172. Ceny obligacyj dróg żelaznych pordćżanj^h_tV^jid^r_d%

żyw szego?^O i m niem ani filantropi nie w ynaleźli dotychczas Środka, dy e z y  też; w yłącznie z czy nu kupca^ który p ^ w a łc ił ,  ^ a d ę  if f f W B f r  
k tq ^ 4 v  w strzym ał cierpienia, starzenie się i um ieranie IdSźirT iecż 4óŚci'7isług?Li»<»ew’kiipW--»B4iraa, i zapłacicie za  nie 4  fr ^ k t  -

■wiek cierpi i cierpieć będzie Zawsze. Więc też i społeczeństwo cterpi 
i cierpieć będzie zaważę, tylko mniej albo więcej, stosownie do tego czy 
będzie przeztrzegało prawa przyrodzone, czy nie. Ale i to prawa oskaf: 
żają; a więc! niech zbadają szczegółowo każdy ż'objawów ekonomicz­
nych, a zobaczą, że zło przypadkowe przytem tworzące się, nie poćhodżi 
z samego objawu, lecz z. faktu lub też prawa ludzkiego, będącego po­
gwałceniem zasad, na których ów objaw spoczywa.

,Weźmy jąko przykład wymianę: ni,e ma człowieka rozsądnego, któ: 
ryby nie uznawał, że gdyby nie zamiana usługjswoich ua usługi drugie­
go,byłoby niemożłiwem zaopątrzęuie się w środki bytu. Przyglądając śij 
temu. bliżej, spostrzegą się, że wymiana nietylko^ pozwala mu żyć, alb 
^zbogaca g o ., Wie jakże, że ąty te dobrodziejstwa się „urzeczywistniły, 
tęzebą aby usługi wymienne rozwijały się swobodnie, ponieważ jest to 
jedyny środek rozumny,,aby ustanowić ich równowagę. Lecz cóż? xda- 
rjta wam się zawsze, że po ubiciu targu spostrzegacie dopiero u siebie, że 
was oszukano na wadze lub mierzę. Czyż to dowodzi że sama wymiana 
jeąt łpstytuęyą, wyątępdą? Zło tu się tworząco, czy ^ ^ ( I z i^ a r a ^  zasa-

w a r t e ,  p o n i e ^ ż ^ P d d o b a ł o i .  s i ę ^ p r a w o d ą w ^ y  w ^  t  j a n c y j ,  < J l a ^ o p i e k o w a D r a  

s i ę  m a j s t r a m L  k o w a l s k i m i ,  w s t r z y m a ć  p r z e z  p r a w ó ‘p r z y w o z  ż e l a z a  n a d ­

c h o d z ą c e g o  z  z a g r a n i c y  p o s i a d a j ą c e j  j e  w o b f i t o ś c i .  C z y ż  w i ę c  w tym 
w y p a d k u  s z k o d a  n i e  p o c h o d z i  z  p r a w a  l u d z k i e g ó  s p r z e c i w i a j ą c e g o  M f  

p r a w u  p r z y r o d z o n e m u  w y m i a n y ,  k t ó r e j  p o d s t a w ą  z a s a d n i c z ą  jest w o L  

n o ś ć  t .  j .  p r a w o  k u p o w a n i a  i '  s p r z e d a w a n i a  ’w T n i e j s e u ,  c z a s i e  i  o s o b i o ,  ja- 
k i b i u z ń a m y  z a  s t o s e w n e .  . o i u b n W o h

■’ b  Ż a m i a s f  w i ę c  o s k a r ż a ć  o r g a n i z a b y ę T U f A y r o d B 9 n ą i s p o b < ę 5t ó n s ( w i * i n » *  

l e ż a ł o b y  s i ę  r a c z e j  s p y t a ć  c z y c ó n o  t a n k c y c m i u j e  j i o d ł o i g u p r a i r i d i J ł i i  y ń a ą k t f e  

r y c h  z o s t a ł o  u ś t a ń o w i o n e ,  ’ P r a y ż i d ł a G e - p r z e d s t o w i ł e e n  w k r d >  j » v p i j ą r iw Ś B e i  

c z ę ś c i  p r a c y  h i r t i ó j S Z e j y i  s ą d z ę ,  ż e  w y k a z a ł e m ,  i ż i i o a o . ó t ó d ą o g y e z e h i a  m i ń  

p o z ó ś t a w i a j ą .  G b e c n i e  m a m y  z b a d a ć ; ' p r z y < J K y ń y  i p r ż e s k k p i k ą / ą i e b ę l l y m  

p r a w i d ł o m  u r z e c z y w i s t n i ć  W i e l k i e  ' d o b r ą !  j j a k i e g ó  p o u t i i e b e j 8 R o 4 z b w a B > « f  

m a m y  p r a t v o .  N a  c ó ż ? !  z a p y t a c i e  m n i o o  > W i e i h y ,  t a k i d o h t f c e J j a k r i w y U - e t o  

g w a ł t  i  p o d s t ę p  ś ą  p r z y c z y n ą  s t ó k o d y  s p ó ł e c z e . i i s t w ? i  i(ij.BR«oipM.»JsM»»- 
j e m y  d r o b i a z g o w e g o  o b j a ś n i e n i a ,  j a k i m i a p o s o b e i a  o n ą . w y w i e i i j ą j ą  

c y  w p ł y w  n a  i u t e r e s a  l u d z k i e .  ■ ; o i u o.-: u i o S - o i u  ( I h - A  O ; )

■:i ! v  : >* . : • )  o ó - i c  .. o  ■■ ) ' o , ' .B  i a a  j i n  - t o n i r . x i l d v  v a c f J  i i s h u k
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dosyć dobrze; w końcu płacono za obłigacye kursko-kijowakie j 
Sl^ćbiarkow skie 95, kremienczugskie 94^, moskiewsko-smoleóskie 95, 
warazawąko-terespolskie 102. Znacznie zaś obniżyły się ceny obligacyj 
tnikołajeWskich, których pierwszą emiayę po 105 a drugą po 103 pła­
cono.

Akcye dróg żelaznych chwiały się, interes w nich szedł leniwo. 
Trudno mianowicie utrzymać cenę akcyj wielkieg) towarzystwa, które 
zaledwie po 160 umieścić można; spekulanci kupowali wprawdzie dro­
bnostki, ofiarowali nawet wyższe ceny ale nic nie regulowali. Prawdzi­
wy interes mógł zaledwie po 160 przyjść do skutku. Za akcye ryg- 
sko-dynaburgskie 128 płacono, 129 żądano; warszawsko-terespolskie 
118 płaęo^Oj.ld.9 żądano; kowieósko-libawskie 30 z premią zupełnie 
niesprzedainą. Pieniędzy w dyskoncie jakoś więcej poszukują, krótki
papier po 4—4 i  §. długi po 5 | g ofiarowany.

Obroty w metalikach robione z ażyem na dziesięć miesięcy, ale
b rak ich  \  _____

Petersburg, 30 iipca (W itt et comp.). W ciągu tego tygodnia 
obniżenie papierów publicznych i akcyj spowodowało podniesienie się 
aaszyęh kursów weksli, co znowu źle oddziałało na interes wywozowy.

W łoju usposobienia leniwe. Ceny prima żółtego świecznego 
w miejscu i na dostawę w sierpniu z najwyższego stanowiska rs. 5 6 |—
7 obniżyły się do rs. 56, i po tej cenie są sprzedawcy. Prima ukraiń­
ski łój świeczny, przy zapasach rusztujących (800 beczek) można było 
nabić:po rs. 57—57£. Łój do wyrobu mydła w miejscu rs. 56; z do- 
wą w sierpniu rs. 5 5 |. Wywieziono do dnia dzisiejszego 4809 beczek 
łoju (w r. z. 8776 beczek). Zapasy wynoszą 11,000 beczek. Tegoro­
czni ogólne dowozy łoju szacują na 60,000 beczek.

Potaiu  sprzedano z początkuj tygodnia kilkaset beczek prima 
kazańskiego po rs. 2 4 | na wywóz, i po tej cenie można było nabyć na 
dosta ję  w sierpniu i wrześniu. Secunda potażu jakoteż popiołu drze­
wnego ckwilowo brak na targu. Wywieziono po dziś dzień 5300 be­
czek potażu (w r. z. 7512). Zapasy wynoszą 3500 beczek prima ka­
zańskiego potażu.

— "jToiłopsa bez zńiiany. Notujemy: czyste rs. 38—40, brak r s - 35
—37, półczystenw 3W -36 w miejscu.

_____________________ n in tf  n ' i i «  111 1 "  '■

Wrocław,; 30 lipioa. ( W ełna).  Lepsze usposobienie w handlu 
watną na targu tutejszym dalsze czyni postępy; żądano wszystkich 
prawie gatunków na targu się znajdujących, obroty wynosiły około 
1500.cetn. Głównie sprzedawano średnio-przednią, marchijską, p ru ­
ską i polską jednostrzyżną po 47—52 tal., takąż przednią i wysoko 
przednią, oraz szlązką po 62—70 tal. i garbarską po 38 —43 tal. Od­
biorcami byli fabrykanci z Sagan, Soramerfeld, Sorau, Bernstadt, po­
średnicy austryaccy, i komisyonerzy tutejsi, którzy nabywali na rachu- 
aek domów nadreńskich. Prócz tego nabyto jedną partyę około 100 
cetn. wynoszącą wysokoprzedniej wełny szląskiej po 90 tal., na rachu­
nek francuzki. Ceny były nieco wyższe jak na targu czerwcowym 
płacono za wełnę dobrze przyrządzoną 5 tal. za cetuar wyżej. Ilość 
sprzedaną całkowicie zastąpiły jednocześnie nadchodzące dowozy.

Ber lis, 31 lipca. (Wolną). Obroty w tygodniu ostatnim jbyły 
mniejsze jak  tygodni poprzednich, i wynosiły saledwie 1200 cetnarów, 
z tych sprzedano 400 cetn. przedniej szlązkiej jednostrzyźuej do Iran - 
cyi, około 300 cetn. przedniej pruskiej hamburgczykowi, a resztę do­
brej średniej fabrykantom sukna krajowym. Jakiś przę.lzarz już od 
kilku dni znajduje się na targu, ale nic jeszcze nie kupił. Przedniej 
wełny jagnięcej sprzedano tylko partye drobne.

Gdańsk, 31 lipca. (Sprawozdanie tygodniowe). Przez większą 
część tygodnia mieliśmy piękną i bardzo ciepłą pogodę. W iatr połu­
dniowo-zachodni.

W Anglii, pomimo bardżo szczupłych dowozów krajowych, psze­
nica angielska przy ustępstwie 1 szylinga na kwarterze zaledwc znaj­
dowała kupców; Towar zagraniczny, przy słabym pokupie, osiągał 
przecięciowp .ceny wjśsłotygodniowe. W drugićj połowie tygodnia 
«  gimfpi- nipfin dżdyystpj pogody, targ i miały wprawdzie nieco lep szą 
tendencyę, lecą pókup pozostał tnały < -

, Jęczmień bS* W Ąka wjęcój żądana.
••• 11 'We Francyi ceny - pszenicy mało się zmieniły, lecz pokup był 

bardzo ograniczony, ponieważ ąfcńry towar zbyt małą odegrywał rolę 
w trdnzakcyach, a ceny świeżćj pszenicy jeszcze się nie ustaliły. S ą­
dzą jednakże powszechnie, że po skończeniu żniw, ceny będą wyższe, 
ak teraz, ""

Ceny żyta mają tendencyą do cofnięcia się, chociaż stosunków*
0 wiele gorzój plonuje, jak w zeszłym roku.

Na naszym placu tranzakcye były bez ożywienia i pokup psze­
nicy bardzo mały. Ceny pszenicy w pierwszych dniach utrzymały się 
bez zmiany, w końcu Lgodnia jednakże mocno osłabły i tylko wybo­
rowa wysoko pstra pszenica łatwiejszy miała odbyt.

Żyto stare bez zmiany, świeże partye dla konsumcyi miejscowśj 
płacono przy wadze 124 U po 450 guldenów za łaszt.

Rzepik słaby ma odbyt i tylko wyborowe gatunki znajdują od­
byt przy ustępstwie 10— 15 guldenów na łaszcie, gatunki średnie
1 podrzędne są o 30 guldenów tańsze, jak zeszłśi soboty.

W przeciągu tygodnia sprzedano pszenicy łasztów 670, żyta
200, jęczmienia —, owsa —, grochu —, wyki —, rzepiu i rzepiku — 
koniczyny —  cetnarów cel.
Płacono za łaszt wagi holi. guld. prus. za kor. poi. złp. g r.—złp. g r 
Pszenicy:

„ Białej 128- 133 530— 560 241—250 49 2 - 5 1  25
„ w.-pstr.i szkl. 124—135 535—565 243—254 49 16—52 9
„ jasno-pstrćj 130 — 134 515--535 245—253 47 20—49 16

ordynar. 124—133 4 6 0 -4 9 0  235—250 42 1 7 - 4 5  11
Żyta 123— 130 4 1 6 -4 3 0  2 3 1 -2 4 5  38 13—39 24
Jęczmienia 2 80—320 25 27—29 18
Owsa —

Grochu  3 7 0 -4 0 0  34 7 - 8 7  1
Rzepiku  pięknego 645—660 59 21—61 3

n gorszego 570—600 53 6—55 16
Koniczyna czerwona — tal., biała — tal. za cetnar celny.

Aleksander M akow ski i  spółka.
__ ■ 1    "  " •*

Kronika wiadomości krajowych i zagranicinych.
Freibur:f»kie 15 fr . losy. Ciągnienie premii z d. 15 lipca, wy­

płata d. 15 września r. b.
Wyciągnięte w d. 15 czerwca następujące Serye:
457 641 653 806 907 924 1723 1S27 2005 2086 2299 2495

2697 2716 3127 3339 3534 3694 3914 4142 4377 4390 4392 4425
4598 4746 5016 5111 5192 5287 5377 5936 5957 6075 6398 6490
6494 6514 6546 6960 7541 7871.

Z wyżej wymienionych Seryi następujące główniejsze wygrane
padły na Nu mera;

20,000 fr. Ser. 2299 Nr 22.
2000 fr. Ser. 6546 Nr. 42.
1000 fr. Ser. 457 Nr 33.
Po 250 fr. Ser. 2495 Nr 41; Ser. 4392 Nr. 13, Ser. 4425 Nr. 49, 

Ser. 6398 Nr 40, Ser. 7541 Nr. 23.
Po 125 fr. Ser. 1927 Nr 42, Ser. 2299 Nr. 18 i 28, Ser. 2495 Nr 

11, Ser. 4392 Nr 48, Ser. 5936 Nr 38, Ser. 6398 Nr 4, Ser. 6494 Nr 
34 ’ Ser. 6546 Nr 5, Ser. 7541 Nr 41.

Po 75 fr. Ser. 457 Nr 3 i 39, Ser. 1927 N r 43, Ser. 2299 Nr 34 
Ser. 2495 Nr, 42 i 43. Ser. 2697 Nr. 15, Ser. 2716 Nr. 49, Ser. 3339 
Nr 41, Ser. 4142 Nr 21, Ser. 4377 N r 2 i 39, Ser. 4425 Nr 35, Ser. 
5016 Nr. 24, Ser. 5287 Nr. 1, Ser. 5377 Nr 31, Ser. 5957 33,Nr 3 i 
Ser. 6514 Nr. 29, Ser. 6546 Nr. 15.

Po 50 fr. Ser. 641 N r 46 i 50, Ser. 806 Nr. 30; Ser. 907 Nr. 10
1 48, Ser. 924 Nr. 43, Ser. 1723 Nr. 33, Ser. 1927 Nr. 44, Ser. 2005 
Nr 6 i 35, Ser. 2299 Nr 14, Ser. 2495 Nr. 28, Ser. 2697 Nr. 36, Ser. 
3127 N r 40, Ser. 3339 Nr. 23, Ser. 3534 Nr. 42, Ser. 3694 Nr 34 i 36, 
Ser. 4142 Nr 47, Ser. 4425 N r 19, Ser. 4598 Nr 5, Ser. 5016 Nr 43, 
Ser. 5111 N r 3 i 25, Ser. 5377 Nr 20, Ser. 5957 Nr 40, Ser. 6075 Nr
2 i 9, Ser. 6398 Nr 14; Ser. 6494 Nr. 17 1 18, Ser. 6546 Nr. 41.

Vor Ankauf eines mir abhanden gekorameneu
Prima-Wechsels, acceptirt von M. H. 1 ischel,

—  — dzin, ausgestellt von 27 Juli d. J. und zu meiner Or-
dre girirt von A. Fischel, von mir danach mit Blanco-Gira versehen.
fallig am 27 October d. J. mit Domicil D. B. und M. Rappaport in
Gleiwitz, in Hóhc von Reichsthalern 1,000 preus. Curant.

Warne ich Jedermann mit dem ausdrUcklichem Bemerken, dass 
der Acceptant von mir bereits mit Nichteinlóaang des Wechsels un-
terrichtet ist. "

9 A d o lf  O ppenheim , Sosnowice.
(Nr 4 0 0 - 1 - 3 ) ]  '  ' (97*3>

siwłwUMkt itMOuner
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, Dnia 11 (23) sierpnia 1S69 roku, o godzinie czwar- 
tśj z południa, w Trybunale Cywilnym w Warszawie, 
przed delegowanym sędzią W. Kłodzińskim lub jego 

zastępcą, sprzedaną zostanie fabryka machin pod firmą Rozpendow- 
ski, Jeger i Spółka exystujaca, złożona z nieruchomości Nr 1165/6 
■w Warszawie, przy ulicy Prostćj położonój, mieszcząca w sobie zabu­
dowania, oraz machinę parową z kotłem i zbiornikiem, cztery machi­
ny: do bielówania. heblowania, czapowania i sztamowania wraz 
z wszystkiemi porządkami do puszczania w ruch tych machin konie- 
cznemi. w zupełnie dobrym stanie.

Warunki przejrzeć można u podpisanego patrona Trybunału 
w Warszawie pod Nr 548 zamieszkałego, sprzedażą tą kierującego. 
L icytacja rozpocznie się od sumy rs. 14,898 jako |  części szacunku 
taxą biegłych wykrytego.. Vadium potrzebne rs. 2,000.

W ładysław Otto patroD.
(Nr 401 - 1 - 5 )   (D. W.)

Dyrekcya Dróg Żelaznych
Warszawsko- Wiedeńskiej i Warszawsko-Bydgoskiej.

Podaje do wiadomości, że osoby prywatne, w miarę potrzeby, 
mogą wynajmować na stacyi Warszawa wagony salonowe, za wykupie­
niem 10-ciu biletów osobowych klasy I. Wynajmującemu takowy wa 
gon służy prawo zabrania najwięcej osób 15-tu z zastrzeżeniem, że 
oprócz rzeczonych 10 ciu biletów klasy 1, należy wykupić taką ilość 
tejże klasy biletów jaka okaże się potrzebną do zaopatrzenia w nie 
każdćj z osób mających jechać w wagonie salonowym.

Nadmienia przytem, że wagon salonowy wtedy tylko może być 
wynaj ęty, gdy przypadająca za takowy opłata wyniesie przynajmniej 
rs. 20.

Zamówienia czynione być winny na 24 godzin naprzód u zawia­
dowcy stacyi Warszawa.

Warszawa, dnia 31 lipca 1869 roku.
(N r 402) (D . W.) _

SUBIEKT HANDLOWY
obznajmiony z buchalteryą i rachunkowością handlową, poszukuje 
miejsca do kantoru, zakładu fabrycznego lub też jakiego handlu. 
W razie potrzeby może złożyć kaucyę. Łaskawi interesanci raczą swe

adresa nadesłać do Bedakcyi „Kuryera Warszawskiego” w kopertach 
pod literami H. J.

(fyr'408— 1 - 3 )  . (9638)

'SZPAGAT DLA FABRYK CUKRU
w najlepszym gatunku suchy, nadszedł do składu hurtowego

E D W A K M  mm,
ulica Daniłowiczowska 1 r 619,

i po cenie miernej, stałćj jest sprzedawany.
(Nr 3 9 9 - 1 —3 ) __________   (9717)

K ursa te legraficzn e .
I Ajenctji Rudolfa Okręt).

Petersburg, dnia 3  sierpnia.

W eksle na Londyn 3 mies.
ditto „ Hamburg 3 „
ditto ,  Amsterdam 3 ,
ditto „ Paryż 3 ,
ditto Beriin 15 dni za 100 Ib

5 ta Pożyczka Stieglitza 
6 ta »
7ma ,  Rotschilda
Nowa Pożycz. Premio, z r. 1864 

„ . „ .866
5 %  Bilety Bank. l e —, 2e.
Akcye W ielkiego Towrz. dróg żela. 
Obligacye ,  . „
Akcye dr żel. Warsz. Terespolskiej 
5 ' u Listy Zastawne Ruskie 
4%  Metaliki Kupon z Lutego 

,  z Sierpnia
Imperyaly 657 
Dyskonto —

2 linia B i 2 dma 80

za rubel srebrny 1 2a rubel srebrny

29  L 3« ■— 3 9 , | 2 9 ? *
— - ■ { ■ D A — — 27
— {149 —  . — 148%
— :!,14 — — 3 1 0

— I Oq i 89 — ____ m

_j. „r — __.- 108
-L- — 1735 — --- 173§-
— — 174 — —  . 173%

10_ 160 — 161
u ...; —i. - - • --- 97%

— — 119 — --- 119
... — . — 102^ — — 101%

— _ ■— ——. --- "

K u rsa  G ie łd y  W a rsza w sk ie j.
z dnia 4 Iz ci. 2

Żądań. płacono

93.55 
S3 72; 
77 30 
101

71

74.

118
65

93. 5 
93.22 
77

100.5c
85

93.
93.40
’ 7.

100 .2 ?

70

101.
101.67

iOr.75
101.67

Monety I Banknoty.

Pólim periał.............................. Rs
Napoieondor...........................  „
Dukat w a ż n y .......................  ,,
B ubel srebrny........................ „
Talar pruski  ( — 6 (,) „
Gulden Austryacki.. ( —%) „

Papiery publiczne.
Listy zastawne 100 rs. 1-a ser.
Listy zastawne 100 rs. 2-a ser.

I.isty  likwidacyjne.. . .  ,,
Obligi Towarz. Kre. Ź. za 100 Rs.
Obligi Skarbowe rs. 1 0 0 . . . .  „

„ cząstkowe zip. 500 ... „
ban. A. złp. 3 0 0 ...  „

„ „ B. 2 0 0  Op. knp. ,,
,, ,, ditto bez proc. „

A kcje kol. żel. W. W, °/0. . ,,
3  /„ oblig. W. W. 500 fr .. .  „
Akcye kol. żel. W. B. . . . . . .  „
Akcye Żeg. P ar. rsr. 100.. „
Bilety skarbi ‘100 r s r . .........  „
Gert. kom. likw. lOo r s r . . .  „
5%  bil. Pań. 100 rsr. op. kup. „
4*1, metal, za sier. i «' . . .  „

ditto za luty ( o  • / . -  « 
ft ta pożyczka (rn. ,,
B-la. *> N • • • J)
Akcye wielkiej kompanii

kolei żel. za 125 r s ................„
obi. dtto 2000 f. 500.. „

*•/» poly, rosiyjskiej z r. 1864 ,,
» ji J» 1866 „

S®/o Listy zastawne rossyjskie. ,,
5% A kc. kolv te ł. W. Teres . „
O bligi ditto d itto   „
S*L „ Pabr. EodiSTe.. . . .  „

Weksle.
Berlin 100 t. 2 m. (129% 129%) 

ditto krótki ( — ~  L
Gdańsk dit. dit.( — — )„
Moskwa 100 rs. 1 emis „
Petersburg 100 rs. k ró tk i... „

ditto 1 mies....................... ....
W iedeń 150 fl.2 Ul. (107 — „
Hamburg 300 Bmk. d it to . . .  „
Londyn < ft. st. 3 mies ,,
Paryż 300 fr. a m iss...............„

W artość kaponn: L is t  z% ,. 4 5 % . L. likw JO 
O b i sk. 1 a/ ,  ro i. prem. 1 em. n ' / ,  , * era. 19t*/».

K urw  walut zagraniernybii dziś słabsze obroty
w we dlłrfti bardzo mate. Listy rsst., yłuc-no cokol. 
niżej listy 1 tw  po kur, ost. listy zast ras.wyżej

173.50
173.50
102.50

116.85

96.30

8 . 1 
95.85

101.75

116.70

7 99
95.70

Kursa telegraficzne.
(A/encyt Rudolfa Ok* ft)

B erlin , dnia 3  sxerpnia.

Bilety Banku Rossyjskiego dto 
Wexle na Warszawę z tet. kr. dto 

dto „Petersburg  3 tyg. za loorr 
dto „ „ 3 mies. dto
dto „ Londyn 3 mies. za 1 i. st. 
dto „ P a ry ż  2 „  300  fr. 
dto „ Hamb. 3 „  za suo bmk. 
dto „W iedeń 2 za 150 złr. 

Listy zastawne 4%  . . .  za 90  rs
Listy likwidacyjne .......................
Obligacye skarboWe 4%  .. dto 
Koleje Rosyjskie po 125 rs. za 93 rs. 
Akcye Drogi Żel. Terespolskiej.. .  
Obligacye Drogi Żel. Terespolskiej 
Akcye Drogi. Żel. Warsz.-Wied . 
Akcye Drogi Żel. Warsz.-Bydg ..
1-sza pożyczka premiowa z r. 1864
2-ga „ „ z r. 1866 
i* ,, Tożyi zka Stieglitza . ,
•“i0'!, Listy Zastawne Ruskie 
Żyto na 'targu  . . .  i ?a wi*pel*aooo

dto „  dostawę.

171.50
171.50 
101.

116.85
116.70

99.83

177.90

Dyskonto.

f. cel. czyli 2442
[ fut.ros. w jesień

• • 4»,

Wiedeń.
W exleńa L o n d y n .. ...........

,  ,  H am burg.. . . .  . . .
» Paryż ......... ..

Pożyczka Narodowa----------------
5-proc. Metaliki  ........ ..............
Akcye Banku K redytow ego... . 
Dyskonto.......................4%

Parys.
Renta 3% .................... ...................
Renta wioska .
Akcye Kredytu R uchom ego.. . 
Dyskonto ... - . . .  . . » '/,* /,

Londyn.
’,*/# Papiery (Consols) . 
D yskonto .. . 3*/,

z d . 3 z d. 2

763 « 76' ,
76% "6%
85* g
f4’ n 84%

6.24% —
8 1 ' j —

130% —
S lT;s 8 1 %
71 7 Is/.
5b» s 58%
6 9 '/g 69*/g

191 1C0Ł/ S
91 /g 9 ™
79% 79%
57% 57
62% 62'y'j

137 136
137 136
70% ' 9 %
81 81

52% 59
53 52’/ .

124.60

72.70
63.30

814.20

72.70
5640

293.75

9 0 %

T a rs :!  W a w z a w s U le  
t  ditła 4 rierpwla.

Pszenica od 240 — 250  fu 
Ż y to .. .  od 230 — 2 t 0  . 
Jęczmień 4 i--rzę'aowy ..
Owies ..............
Gryka ............... ..
Rzepik le tn i ......................
Rzepak zimowy . . .  .
Mernie imane . . . . . . . . . . .
Groch poiny  . . . . . .

„ cukrow y...................
K a s z a  jag ian a .................

jęczm ienna .
giyczanna gruba..

rrobna.
M ka par. pszenna ooo pc

r  90
•U >t 1. . . «

11. . .
., żyr. pyt.N . 1 i 2.

J a r z y  ny: K artode ___
B urak i  ...........
Kapusta zwycz. p 

O k r a s a :  M asto świeże r 
ditto so lo n e .. n

Olej ln ia n y ...........
Śledzie szkockie

S iano .. 
S łom a.

Wysokośe wody na rzeo* Wiśle pod Warsza w:, 
duia 4 sierpnia -stóp 2 cali 5.

Piękna pogoda.

mięk. ditto

D o w o sy i
Osią, koleją i Wisłą.

Pszen. —, żyta 5 0 0  J pcz.Hi

Czet-
wert

korzec 
od—do

rs. i k. rub, rs. i kop
R j ___ -

7
80 | 35 4 87%

— — —
4 56 2 70 2 85.

----- — - - —

— — — - • — w , ,  i .

- — - — —
------ — — - —
— - w •*

___ 1
. m _ __

•• *. _ -
— T - — — 'Tl*'
— — — —
— — - — n  •

— — — — ~ 7
- — - — — —

___ ___ —r . -

___ ___ - —
1 60 75 i • -

— ■ — — — — —
-- — — — —%
— — — — — —

— —,. —
_ — — — — —-
___ — — *— —

' — — i iR —
— ■w* 30 35

— — — 35 —
— — -- — — —

— — — — —

— Owsa 700 kor.

Cena Okowity dr#* 4 sierpnia.
Wiadro od rs. 3 kop. 5 9 | do rs. 3 kop. 64 
Za garniec do rs. 1 kop. 17 do rs. 1 kop.? 18£

P o c z ty  o d c h o d z ą c e  z  l f a w i a w y .
C o d z i e n n i e :

Do Radomia o godz. 10 runo, omnibus;-  do Lnbłia* 
o godz. 1 popoł.. kareta** — do Ł o n iy  o koóz. $ popoł^ 
kareta;—-do Lublina o godz. 6  po poł., omnibns;— do 
Sochaczewa o godz. 6 po poł., omnibns;- do Redomi® 
o godz. H miunt 80 po poi., kareta. Oprócz tego wyprą-* 
wiana joeth  je:

’) W Środę. Do Piaseczna o godz. 12 w południe, wóff* 
^kowa —do Miechowa godz.6 pc poL* woaowa.

Warzzawa. dnia 23  lipca (4 sierpniu/ lBt.u r.—Za luim-m Cenzury Raąóowńj.—W Drukarni Gazety Polzkińj.— Bedaktor M w d o lf  O k r ę t .
 ------  " U  o d  n i  e l i



DODATEK DO N” 168 GAZETY HANDLOWEJ.

Produkcja Nasion Pastewnych
^ / w

N a skutek  ogłoszeń  pod tym  tytu łem  podanych przed kilku  dniami przez p . J .  Kotarskiego do w szystk ich  
pism  pu b liczn ych , a przeciw nych najzupełn iej kontraktow i zdziałanem u m iędzy nami a p. K otarskim  w dniu 2 i kwietnia  
1868 roku, zapew niającem u nam  w yłączną sprzedaż jeg o  m ięszanek  w W arszaw ie na czas trzech letn i, m am y honor oznaj­
m ić, iż zm uszeni zosta liśm y  tem uż p. K otarskiem u za niedotrzymanie kontrak tu  i iiien yplacenle na- 
szej naleinośei wytoczyć proces, rezultat którego w swoim  czasie  do wiadom ości publicznej podać n ieo -  
m ieszkam y.

H m oleńshi e t  €Jomp.
(Nr 7 653)(N r 397)

Przełożony szkoły męz- 
kiśj prywatnej w Warsza­

wie, przy ulicy Danielewiczowskiej, 
Nr 617, w pałacu Biblioteką Zału­
skich zwanym, ma honor zawiado­
mić Szanownych Rodziców i Opie­
kunów, że zapis uczniów tak przy- 
chodnich jak i pensyonarzy, roz­
pocznie się z dniem 9 sierpnia, a 
kurs nauk z dniem 16 sierpnia r. b. 

Jan  Nepomucen Uurecki. 
(39 6 )________________( )

l>yrekcya Dróg Żelaznych:
Warszawsko- Wiedeńskiej i Warszawsko-Bydgoskiej.

Podaje do wiadomości publicznej, że przewożącym towary drogą 
żelazną Warszawsko-Wiedeńską w bezpośrednim ruchu między Try- 
estem a St. Petersburgiem, w ilości nie mniej jak 250,000 pudów o- 
woców południowych w ciągu jednego roku, zapewnia się rabat od o- 
p łat podług obowiązującej taryfy pobranych, po kop. 8 od cetnara. 

Warszawa, dnia 18 (30) lipca 1869 roku.
(Nr 398; (D. W.)

Zarząd D rogi Żelaznej Warszawsko-Terespolskięjt 
Podaje do powszechnćj wiadomości, że w dniu 4 (16) sierpnia 

roku bieżącego na stacyi Praga w gmachu głównym, w obecności na­
czelnika ruchu, odbytą zostanie głośna in plus licytacya, na sprzedaż 
różnych przedmiotów, przez pasażerów w wagonach pozostawionych, 
a pomimo ogłoszeń w pismach publicznych w terminie oznaczonym 
nie odebranych. *

Licytacya rozpocznie się od sum przez zebranych konkurentów 
podanych.

Postąpione na licytacyi sumy winny być zaraz zapłacone goto­
wizną—a nabyte przedmioty również zaraz odebrane.

Wykaz tych przedmiotów może być przejrzanym każdodziennie, 
wyjąwszy święta, w biórze zawiadowcy stacyi Praga, w godzinach 
biórowycb.

(N r 374 - 2- 3)  (D. W. )
1 H J W K  żelazne kute w szelk ieh  średnic, do gazu , w , d y  i pary od 7 — 56  kopiejek  

za stopę b ieżącą  m. ang. ' ,
i odnogi odpow iednie do tychże rur w szelk ieh  rozm iarów , po ce­

nie bardzo przystępnej.
R U R I  żelazn e do ogrzew ania parą 4, 5 i 6 cali średnicy, po rs. 1 Kop. 15, 40 i 

60 za stopę b ieżącą u i.reńsk.
B L O K I ,  I f l i D T  korbow e w rożnych cenaeli.
S Z K 1 1 B S X T A K I  w rozm aitych gatunkach i po różnych cenach.
H I J Ż A 1 F  przenośne od rubli srebrem  40 do rubli srebrem 60.
8 X R H I 1 Y  drzew ne, żetazne. T Y T Ii Ł E  do topienia m etali.
H U ' C Z E  do szrub różnego system u, K R Z E SŁ A , składane i t. p. przedm iota.

Poleca, b iuro techniczne
et W & m m

u lic a  D łu g a  N r  586b .

OPTYCZNE T O M  IHIDM.
. ,, , Hurtowa sprzedaż na&zych wyrobów exystująca w Paryżu 
i Kolonii pod firmą

GROSS P1NGEL &  W ISTER
przeniesioną została do Berlina C harlottenstrasse 96. Polecamy 
nasz skład (tylko dla sprzedawców cząstkowych).

(N r 203) (  )

|  R U S K I E
i  Towarzystwo U bezpieczeń o<i Ognia
® »i i* e te rx b u ry u ę

l  kapitałem zakładowym Rs. %500,000.

(Nr 3 8 1 - 1 —3)
G ebritder Pinsrel.

ŻELAZNYCH KASS BEZPIECZEŃSTWA
do przechow yw ania  p ien ięd zy , d ok u m en tow i kosztow ności

OSTROWSKIEGO ISk.
k tó re j sk ła d  g łó w n y  m ie śc i s ię  p r z y  u lic y  Sena­

to rsk ie j p o d  N r  3 d , obok K o śc io ła ,

c a 1 i i c a 1 i
Wysoka szeroka głęboka kosztuje w ysoka szeroka głęboka kosztuje!

o f 27 22 14 </, rs. 85iNr 4 44 32 25 rs. 260
0 28'/, ■24' , 21 „ 120 „ 5 48 32 25 , „  300;
1 30 25 23 „  150 j  , , 6 54 34 25 . ,  3 'Oj
2 34 27 24 „  200 „ 7 60 35 26 „  400|
3 40 30 25 „ 230j „ 8 72 48 26 „  600!

I
i
i
1
i
I
i

" l i

CR£

Przyjmuje ubezpieczenia wszelkiego rodzaju ruchomości 
domowych, towarów, ruchomości i zapasów fabrycznych i go- % 
spod areki cli. przeciw s tra to m  od  ogn ia  pod bardzo ko- m 
rzystnemi warunkami. | f

Regulowanie strat i wypłata należności odbywa się na za- f§ 
sadach sprawiedliwych z wszelką możliwą szybkością. | |

D la  u bezp ieczen ia  s ię  w  T o w a rzy s tw ie  M us- 
sk iem p o zw o len ie  Rządowćj Instytucyi asseknracyjnćj sto­
sownie do postanowienia Komitetu Urządzającego z dnia 6 
(18) września 1868 r. n ie  je s t  w ięcej w ym a g a n em .

Generalny Agent M ik o łą j lio tw a n d .
Bióro przy ulicy Elektoralnćj w domu Wgo Feldhusen pod 

Nr. 4 (dawnićj 745/6) obok Gmachu Bankowego.
(Nr. 329) (16601)

te w yrobione są z najlepszych blach an gielsk ich , odpow iedniej 
grubości, w ypełn ione surrogatam i n ieprzepuszczającem i c iep lik a , w ew nątrz  
n ielak ierow an e.

Zamki szaf Nr l -  8 są w ytiulazku amierykanina Valero. SKa 
otworzenie takiego zamku Innem jakim ikolwiek na­
rzędziem a nie kluczem, wyznaczono podczam Wysta­
wy PowazeclineJ w Paryżu nagrodę 100,000 franków.
W ielu ś lu sa .z y  kusiło się  bezskuteczn ie o tę nagrodę. W zam kach tych nie  
ma sprężyn, klucz p łask i, sk ładany podobny do scyzoryka, n ie  robi obrotów  
w zam ku, a ttm sam em  nie jest narażony na złam anie się całk ow ite lub czę­
ściow e.

Zamek taki absolutnie nie może być otworzony 
czem Innem Jak oryginalnym kluczem.

P osiad ając cenne przedm ioty zam knięte w takiej szafie, m ożna być zu­
pełn ie  o n ie pewnym . We w szys.k ich  szafach  są esobne skarbczyki zam y­
kane, a w w iększych są oprócz tego tą je m n e sk iy tk i.

T e w szystk ie zalety spow odow ały nam znaczny odbyt na kassy , które ; 
dla w szystkich praw ie W ładz, Zarządów  D róg  Żelaznych i najznaczniejszych  
domów bankierskich i pryw atnych dostarczyliśm y.

Posiadaczom  sza f kassow ych z zamkami innego system u, gotow i 
łp . . jesteśm y przerabiać na system  wyżej opisany.

Na ostatniej vVystawie w W arszaw ie byliśm y zaszczyceni za 5̂ 
- (3-4 sw oje wyroby m edalem  złotym . *3

„ ..o  Handlującym , biorącym szafy na sprzedaż odstępujem y przvzw o- S§ 
ity rabat. S>£ (Nr 365) (8915) g

SkSSSSK *. 8858S8KSSSS88SSSSSS i(f88«8SSSS«S5!S8888SSS88S88SS88s“

T E H  obznajmiony dokładnie z prow adzeniem  ksiąg handlowych  
Ul#Ił i" 'ii I C a l  tak w pojedynczej jak  i podwójnej w łoskiej buchalteryj, v 

korespondujący w polskim  i n'eroieckim  języku, obeznany z czynnościam i fabryez-1 
nem i, poszukuje odpow iedn iego m iejsca, w którym  z zak ład ów  fabrycznych, dy- 

Istylarń lub brow arów  tu albo też na prowincyi; w iadom ość pod lit. W. S. w sk ła ­
dzie rękaw iczek  W ielm ożnego B eckera, K rak ow sk ie-P rzed m ieście , N r 24 n wy,

(Nr 388 — 1 — 3) (9463

■ m m  -  

SKŁADU CEiiENTU RRAJO EGO
w domu Grabowskich, przy ulicy Miodowćj N r 495, nadszedł świeży 
transport cementu; w dalsze transporta tenże skład ciągle zaopatry- 

. wauy będzie.
(N r 181—8 —14) ( 63 9 )



W A Ż N A  N O W O Ś Ć !
Życzeniem je s t prawie wszystkich palących papierosy, aby 

papier zastąpiono liściami. Po wielu staraniach i kosztach uda­
ło się fabryce IŁ. T eo filid y  wynaleść sposób zadosyć uczynie­
nia tak  powszechnemu żądaniu.

Do czasu urządzenia fabrykacyj takich papierosów na wię­
kszą skalę,— tymczasowo wyrabiane będą na óbstalunki. Obsta- 
lunki zaś nie mniejsze od 100 i nie większe od 200 szt. od jednój oso- §  
by przyjmuje kantor loteryi Ludw. Giwartowskiego na Krakow- 88 
skiem Przedm ieściu, w pałacu hr. Krasińskiego, gdzie można je  gj 
obejrzeć, spróbować i o wszystkich szczegółach dowiedzieć się. jg 

Z tej samej fabryki, oprócz wiadomych cygar pod nazwa- ss 
mi Prezentowe i Bonquet-Londres po 3 rs. za i o o  sztuk, wyda- §  
je  się obecnie nowy gatunek pod nazwą REG A LIJA  także po 3 g  
rs. za 100 sztuk, suche, dobre i bardzo okazałe. a

§  (N r 3 2 7 - 3 - 6 )  (8031) |
8SSS.S& K S SSSS8S8iSSSS888iSSl88S8S88«SSSS8S%S8i8SS<SSS8S8a^i8iSi8

ROSYJSKA mm PREMOII
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DOM HANDLOWY
KOMISOWO-EKSPEDYC JNY 1 INKASOWY

U lica C zysta  dom  JB auerfeinda, N r  6  (683b).
(Nr 3 2 9 - 7 - 1 5 )  ( )

Potrzebnym  je s t Buchalter chcący się podjąć p rak ­
tycznego wykładu nauki buchalteryi w Szkole H an­
dlowej.

Bliższe objaśnienie i warunki powziąść można w' kancelaryi 
Urzędu Starszych Zgrom adzenia Kupców, w domu Wgo J . Grabow ­
skiego, przy ulicy Miodowćj, od godziny 4 — 7 po południu.

(Nr 3 9 3 - 2 - 3 )  ( )
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losowanie dwa razy w roku: 2 (14) stycznia i 1 (13) lipca; 
w y g r a n e .  200 ,000 , 95,000, 40,000, 35 ,000  

10,000, 8,000, 5 ,000  i 1,000 rubli,
najmniejsza wygrana 120 rubli.

P r a w n ie  ostęp low ane O bligi. mające tak długo 
swoją wartość dopóki na nie nie pada wygrana w dwudzie 
stój części, począwszy od najwyższćj 200,000— 120 rubli, po 
lecają za przesyłkę

na 1 Oblig 12 rubli
* 11 „ 125 „
„ 25 „ 275 „

EOTHSCHILD' & Z™*-
W W iedniu , Postgasse N r 14 

(Nr 3 2 3 - 8 — 5) (7951)

!  TOWARZYSTWO UBEZPIECZEŃ OD OGNIA |
i  m  ® A  1 , m  PI A N d  r  a  i i  i
jj| założone w St. Petersburgu w roku 1846, $f
| |  z kap ita łem  z ak ładow ym  całkow icie  g o to w izn ą  z ło żony m  j j |

f  Dwa M iliony Rubli Srebrem i
H  oprócz znacznych funduszów zapasowych.
| |  O b e z r i e e z a  od  r o ż a r o  w s z e l k i ,  go  r o d z a j u  w l a s n  ś c i ,  j a k o  to :  r u c h o m o ś c i  d o m o w e ,  s k ł a d y  t o w a r o w ,  z a k ł a d y  f a b r y c z n e  p rz e m y s ł o w e  i t
' f f  b a r d z o  u m i a r k o w a n ą  o p ł a t ę  ’ H

0 P  W s z e lk i e  w y n i k n ą ć  m o g ą c e  s t r a t y  w y n a g r a d z a  z m o ż l iw y m  p o ś p ie c h e m  i n a  l i b e r a l n y c h  z a s a d a c h .  •

i ?  , S t o s o w n i e  do  p o s t a n o w i e n i a  K o m i t e t u  U r z ą d z a j ą c e g o  z d n i a  6 (18) w r z e ś n i a  1868 r o k u  d o z w a la ^ s i ę  z a b e z p ie c z y ć  w  T o w a r z y s t w i e  M a l a
H  m a n d r a u  n a  r ó w n i  /  R z ą d o w ą  I n s t y t u c j ą  D b e z i t l e c z e A  W z  ż a d n e g o  ogr a ' , j e— , ł

( N r  352)

Jeneralna Agentura 
I  &  I l l T T K R ^ f M  i i

B i o r o  p rzy  u l icy  M io d o w e}  N r  481
(622)

■ - ;  w m s * m w w ! & m * w g i2 9 e e &  m

LLl
L

LIEBIGA
1  P©Ły®IMll®WE«D MIRYKD -  -

( F r a y - B e n t o s )
oryginalny wtedy tylko, jeżeli każde naczynie opatrzo 

ne jest podpisem Professorów Barona J. v. Lie­
big i M. v. Petenkofer, jako rękojmia

dobroci i tożsamości gatunku.
« t » y i M * s I  d n a  » I o * e  m e d a l e  i m  W y s t a -  

w i e  I'arysSAirj r o k u  1862 i w  lE n n rze  
1868.

j .. Sprzedaje się we wszystkich znaczniejszy th.handlaąh i aptekach w Królestwie Polskiem , po c e n a c h  d e -
'ta a z n y c h .

i&Ę) 1 i i  ang, w słoiku J i ang. w słoiku 1 4 U  ang. w słoiku ' 1 8 U  ang w słoiku
( Rs ' 4 kop. 10 Rs. 2 kop. lo  Rs i kop. 15 Kop. 6o. .

]*:* Składy główne w W arszawie u PP. Aug. Ferd. Galie, L . Gradomskiego, J . Riedel, St. łłozmanith, A . Stępkow- (
skiego, Sowińskiego i Szulcu, Ludwika Spiessa i w trzech składach herbaty Leona Krupeckiego.

,8> Sprzedaż kurtowa w domu handlowym .J . F R E I B E K  I w W arszawie, uli, a Senatorska]
N r  4 6 8 , 9 .    -  -  —

(Nr 332)
E R N E S T  G A Y

Generalny Agent dla Królestwa Polskiego.
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Warszawa, dnia 23 lip, ;> 4 s/erpnia) 1869 r.— Za pozwoleniem Cenzury Rządowej .— W Iłrukarni Gazety Polskiej. — bedaktor R u d o l f  O h r ę t .


